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Unijne rozporządzenie o ochro­
nie danych osobowych 2016/679 
(RODO) zacznie być stosowane 
25 maja i od tej chwili każdy 
administrator będzie musiał 
działać w zgodzie z nim, nawet 
jeśli polska ustawa nie wejdzie 
jeszcze w życie. Rozporządze­
nie obowiązuje bowiem wprost 
- polskie przepisy mają za za­
danie jedynie je doprecyzo­
wać. Ustawa jest jednak bardzo 
istotna, dlatego dobrze, że wej­
dzie w życie jeśli nie 25 maja, 
to niedługo później. 

- Mimo że większość obo­
wiązków związanych z ochro­
ną danych osobowych wynika 
wprost z RODO, ustawa uzu­
pełniając je, wyznacza kieru­
nek krajowego systemu ochro­
ny naszej prywatności. Dla nas 
jest ona więc bardzo ważnym 
krokiem w zakresie polepsze­
nia ochrony naszej prywatno­
ści - podkreśla dr Maciej Ka­
wecki, dyrektor departamentu 
zarządzania danymi w Mini­
sterstwie Cyfryzacji, które 
przygotowywało projekt. 

- To regulacje krajowe są 
podstawą prawną dla wyda­
wania rekomendacji określa­
jących sposoby zabezpieczenia 
danych. Znoszą też dwuinstan­
cyjność postępowania w spra­
wie naruszenia danych, upraw­
niają organ do wydawania 
postanowień zabezpieczają­
cych w przypadku powzięcia 
informacji o naruszeniu. Dłu­
go by tak wymieniać. Ustawa 
zawiera dużo mechanizmów 
zarówno proobywatelskich, 
jak i probiznesowych. I taki był 
nasz cel - próba poszukiwania 
w tym wszystkim racjonalno­
ści - dodaje. 

Jednym z największych 
punktów spornych podczas 

prac nad projektem była po­
zycja Urzędu Ochrony Danych 
Osobowych, który zastąpi Ge­
neralnego Inspektora Ochrony 
Danych Osobowych. Początko­
wo jego prezesa miał wybierać 
Sejm z kandydatów wskaza­
nych przez premiera. Kryty­
cy tego pomysłu podkreślali, 
że w praktyce to właśnie szef 
rządu decydowałby o obsadze­
niu tego urzędu. Jeszcze bar­
dziej nietypowy miał być sposób 
powoływania zastępców pre­
zesa - mieli ich narzucać dwaj 
ministrowie. 

Niezależność obroniona 
- Zmianę tych propozycji uwa­
żam za jeden z najważniejszych 
sukcesów podczas prac legisla­
cyjnych. Udało się zachować nie­
zależność organu, który będzie 
wybierany w taki sposób, jak 
dotychczas był wybierany GIO-
DO. Sam też będzie wy­
znaczał sobie zastępców 
i nadawał statut - mówi 
dr Edyta Bielak-Jomaa, 
CIODO. 

- Od dawna podkre­
ślałam że tylko niezależny, sil­
ny i skuteczny organ ochrony 
danych osobowych może efek­
tywnie bronić podstawowych 
praw obywateli, jakimi są pra­
wo do prywatności i prawo do 
ochrony danych osobowych 
- dodaje. 

- Żałuję natomiast, że nie 
udało się przekonać projekto­
dawców do zachowania nazwy 
organu. Jego zmianę uważam 
za zwyczajnie nieracjonalną, 
generującą dodatkowe, nie­
potrzebne koszty. Z dodatko­
wymi kosztami, które niepo­
trzebnie będą obciążać budżet 
UODO, wiąże się też działalność 
Rady ds. Ochrony Danych Oso­
bowych. Mówiąc wprost - nie 
widzę potrzeby jej powoływa­
nia, zwłaszcza że od dawna przy 

CIODO działa społecznie komi­
sja ekspertów - dodaje. 

Stosują nawet najmniejsi 
Dobra wiadomość dla przedsię­
biorców jest taka, że jeśli zbierali 
zgody na przetwarzanie danych 
z poszanowaniem dotychczaso­
wych przepisów, to zachowają 
one ważność także pod nowy­
mi RODO poszerza natomiast 
zakres informacji, jakie należy 
przekazywać przy zbieraniu no­
wych zgód. Nakazuje również 
informować klientów o poważ­
niejszych wyciekach danych. 

Podczas prac nad projektem 
pojawił się pomysł, by z części 
tych obowiązków, pod pewny­
mi warunkami, zwolnić przed­
siębiorców. Początkowo przywi­
lejem tym miał być objęty cały 
sektor MSP, później tylko mikro-
firmy zatrudniające do dziewię­
ciu osób. Zastrzeżenia do tego 

pomysłu zgłosiła jednak 
Komisja Europejska, 
dlatego rząd wycofał się 
z tych propozycji 

- W mojej ocenie pre­
pozyta ta zapadła jed­

nak mocno w głowach przedsię­
biorców. Liczą oni na to, że ich 
modeli biznesowych nie będzie 
trzeba dostosowywać do rozpo­
rządzenia, albowiem zatrudnia­
ją znacznie mniej pracowników 
niż 250 osób. Mam nadzieję, 
że informacja o tym, że zwol­
nień tych nie będzie, dotrze do 
wszystkich - uczula Piotr Liw-
szic, specjalista ds. ochrony da­
nych ODO 24. 

Zwraca on uwagę, że dla 
przedsiębiorców ważnym atu­
tem rynkowym będzie posia­
danie certyfikatu świadczące­
go o zgodności z RODO. 

- Warto jednak pamiętać, że 
obecnie nie istnieje możliwość 
uzyskania takich certyfikatów 
i w mojej opinii nie należy ocze­
kiwać, iż nowo powołany organ 
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Co jeszcze zm ieni się w przepisach 
niektóre firmy, a także jednostki sektora finansów publicznych będą musiały 
(a nie tylko mogły) powołać inspektorów ochrony danych osobowych 

©na żądanie osoby, do której dane należą, firmy będą miały obowiązek umożliwić 
przeniesienie danych do innego administratora 

O przy produktach czy usługach wiążących się z ryzykiem naruszenia praw lub 
wolności osób firmy będą musiały przeprowadzać ocenę skutków dla 
ochrony danych osobowych o poszczególne branże będą mogły opracowywać specjalne kodeksy 
postępowania, które po zatwierdzeniu będą stanowić uzupełnienie ogólnych 
przepisów o ochronie danych 

dni 
ZOSTAŁO DO MOMENTU. W KTÓRYM 

ZACZNIE BYĆ STOSOWANE RODO 

(BEZ WZGLĘDU NA TO. CZY POLSKA 

USTAWA ZOSTANIE UCHWALONĄ 

CZY TEŻ NIE) 

uzna certyfikacje za swoje prio­
rytetowe działanie - zauważa 
ekspert. 

Niestety na rynku sporo jest 
nierzetelnych firm, które już 
teraz oferują różnego rodzaju 
świadectwa, np. po przeprowa­
dzeniu szkolenia, starając się 
przy tym wywrzeć na klientach 
wrażenie, że chodzi właśnie 
o certyfikaty zgodności z RODO. 
Przed tego typu naciągaczami 
ostrzega na swej stronie inter­
netowej CIODO. 

Istotną zmianą w polskiej 
ustawie, w stosunku do tego, 
co początkowo proponowano, 
jest podwyższenie z 13 do 16 lat 
wieku, do którego na przetwa­
rzanie danych dziecka muszą 
zgodzić się rodzice i opiekuno­
wie. W praktyce uzyskiwanie 
tych zgód może rodzić sporo 
problemów. 

Domniemanie winy 
Choć polska ustawa będzie dla 
wielu przedsiębiorców podsta­
wowym aktem prawnym, do 
którego sięgną, przede wszyst­
kim powinni się jednak zapo­
znać z RODO. Krajowe przepisy 
nie powtarzają bowiem unijnych 
regulacji a to z ich stosowania 
będą rozliczani administratorzy. 

Co jest największą zmianą 
wprowadzaną przez RODO? 

20 mln euro 
WYNIESIE MAKSYMALNA KARA 

NAKŁADANA NA PRZEDSIĘBIORCÓW 

ZA NAJPOWAŻNIEJSZE NARUSZANIA 

ZASAD OCHRONY DANYCH 
u, ®® 

- Po pierwsze zasada rozli-
czalności W praktyce oznacza 
ona tyle, że każdy przedsiębior­
ca jest winny, chyba że dowie­
dzie swej niewinności. Gro­
zi mu odpowiedzialność tak 
długo, aż nie wykaże, że zrobił 
wszystko, co można było zrobić, 
by uniknąć naruszenia ochrony 
danych osobowych - mówi Ma­
ciej Gawroński partner zarzą­
dzający w kancelarii Gawroński 
& Partners. 

- Po drugie, zasada dostoso­
wywania środków technicznych 
i organizacyjnych do ryzyka. 
Upraszczając - im większa skala 
przetwarzania danych i związa­
ne z tym ryzyko, tym większy 
budżet na ochronę. I wreszcie 
na trzecim miejscu wskazałbym 
bezkompromisowość. Przedsię­
biorca nie może liczyć na to, że 
organ poprowadzi go za rękę, 
wskaże gotowe rozwiązania. 
Może go za to rozliczać w razie 
najmniejszej wpadki Wiem, że 
Ministerstwo Cyfryzacji uspoka­
ja nastroje, ale wypowiedzi pani 
Andrei Jelinek, prawdopodob­
nie przyszłej szefowej Europej­
skiej Rady Ochrony Danych, idą 
w przeciwnym kierunku - do­
daje ekspert. 

Etap legislacyjny 
Ustawa skierowana do Senatu 
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